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W torek .

Dnia 13 z. m. Rada Administracyjna zatwier­
dziła zapisy testamentowe przez niegdy Kata­
rzynę  z Marchwickich TVąsakow ską, na wie­
czny fundusz odprawiania co tydzień Mszy ża­
łobnej za dusze zm arłych poczynione, iakoto : 
D la X X, franciszkanów , Bernardynów i Re- 
formatów w K aliszu , po z łp .  2,000. —  Ogło­
szono Konkurs na wakuiący urząd Podpisa- 
rza Sądu pokoiu powiatu Jedrzeiow skiego. —  
U rzą d  M u n icypa ln y M . S .  TVarszatey, W ce­
lu bliższego i dogodniejszego zastosowania do 
podziału monet kratowych, ceny chleba żytnie­
go dotąd w bochenkach po gr. 6, 12 i 21 wy­
piekanego, a zarazem dla zapewnienia Publi­
czności przy zniżaiącej się teraz cenie zboża, 
rzeczywistego oszczędzenia kosztu na kupno tej 
pierwszej potrzeby do wyżywienia, podaie do 
wiadomości: iź odtąd Chleb żytni z mąki py­
tlowej i razowej wystawiany będzie na prze- 
daż w bochenkach po gr. 5, 10 i 20, z zasto­
powaniem wagi do ceny żyta i zasad do taxy 
przepisanych. W skutku tego ułożoną na mie­
siąc Listopad Taxg Bułek i Chleba poniżej o- 
głasza, z dodatkiem iż Policja miejscowa nad 
•cisłc in onej przez piekarzy zachowaniem czu­
wać będzie. Tazca B u łek  i Chleba na m ie­
siąc L is to p a d  I 835 r. 1) Bułki i Chleb pszen- 
n .y : Bułka montowa za gr. 3 ważyć ma łutów 
JO. Bułka crdynaryjna z francuz: mąki za gr. 
2, ważyć ma łutów I I. Bułka z takiejże mąki 
*n gr. 0, ważyć ma funt. 1 i łutów 10. Chleb 
stołowy podługowaty z takiejże mąki za gr.

ważyć ma fun: 2 łu t :  20. Placek solony za 
Rrosz 1, w a ż \ ć ma łoi: 14. 2) Chleb żytny : 
Bochenek Chleba za gr. 5, ważyć ma funt 1 
•W: 20. Bochtrnek Chleba za gr. 10, w aż jć  
n,a funt: 3 łu t :  8. Bochenek Chleba za gr. 20, 
^ aż y ć  ma funt: 6 łu t :  16. 3) Chleb razow y: 

ochcnek Chleba za gr. 5, ważyć ma funt: 2

łu t :  5. Bochenek Chleba za gr. 10, ważyć ma 
funt: 4 łu t :  10. Bochenek Chleba za gr. 20, 
ważyć ma funt: 8, łu t :  20. Referendarz Stanu, 
Pre: J. -Baszczyński. Se: Je: O. Jah ołkow ski. 1—■ 
Gdy do Igo b. m. nikt sic nie zgłosił po zna­
lezione w handlu J. L. W cm m cra  pieniądze, 
takowe złożone zostały dla Jnstytutu moralnie 
zaniedbanych dzieci; iest to złp .  100, które 
w 2 papierkach po 50 z ł .  znalezione zostały. 
—  Matka, wychowuiąca z troskliwością Syna 
swego, przeznacza dla Jn .ty tu lu  moralnie za­
niedbanych dzieci złp . 30, z życzeniem, aby 
tenże w całem znaczeniu nigdy nieprzestawał 
być dobrym. Te kwoty złożone zostały wczo­
raj w Redakcji Kurjera; iakoteż dla Starca bez 
r ę k i  od K. i), z ł .  6 gr. 20, i o i  Starego dla 
tegoż starca zł. {>; a od 3ch Panienek na Zu­
pę ruinforcką zł. 18. —  Redakcja dz ie ła :  Ż y  
i ro ty  S w igtych  Pańskich, ina za powinność u- 
wiadoinić Sz: Prenumeratorów, iż pierwszy t e ­
go dzieła zeszyt, przez W ysoką Zwierzchność 
Duchowną Archidyecezalną roatrząśnie ty , za­
twierdzony i upoważniony do d ruku , iuż znaj- 
duie się pod prasą. Liczba prenumeratorów z 
każdym dniein poinnażaiąca się tak w W arsza­
wie, iak po wszystkich Woiewództwach, oraz 
w przyległych Królestwu prowincjach, chlu­
bnym iest dowodem że zamiłowanie rzeczy po­
bożnych i pożytecznych, po przodkach odzie­
dziczone, trwa dotąd w kraiu  naszym. Reda­
kcja nową w tern ma pobudkę do przyłożenia 
wszelkich usilnośoi, aby dzieło zapowiedziane 
ziściło oczekiwania czytelników, tak pod wzglę­
dem wartości wewnętrznej, iakoteż powierzcho­
wnej ozdoby. Nadto powodowana życzeniem 
wielu Dostojnych osób, k tó ie  zbieraniem pre­
numeraty zaiąć się raczy ły ,  termin prospektem 
zakreślony przedłuża do dnia 1 Grudnia r. b., 

oświadcza Że w tym dniu pierwszy zeszyt
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wyjdzie z druku. Uprasza przytem  aby p rzed  
wyżej oznaczonym dniem nadesłali listę Sza­
nownych prenumeratorów, która p rzy  dziele 
w ydrukow aną będzie, aby zachować pamiątkę 
osób gorliwych o rozszerzanie i ugruntowanie 
zasad religijnych, niezbędnie potrzebnych dla 
ustalenia prawdziwego szczęścia. —  P io tr  Jw a -  
now icz W y zy g in  Romans moralno-historyczny 
19go wieku, przez Tadeusza fłn fh A ry n a ,  n ie­
długo prnssy drukarskie opuści. Jest to naj­
nowszy płód z tylu utworów znanego w naszym 
ięzyku  autora. P io tr  W y zy g in  test synem s ł a ­
wnego J a n a  W y zy g in u ,• tamten przebiegał niż­
sze stopnie w towarzystwie i wytyka wędy niż­
szych; ten od razu umieszczony w powyższej 
sferze z delikatnemi odcieniami ironji p rz e d ­
stawia obraz wielkiego świata. Autor w ybra ł  
za przedmiot historyczny pamiętną 18l2go ro­
ku wojnę i przeplatając swe satyryczne o- 
g  razy przypomnieniem świetnej owej epoki, 
zdziała) swój obraz nader powabnym. Dwa to­
my ifez w yszły  z d ruku , drugie dwa niebayuaie 
wyjdą. Pragnący nabywać częściami, raczą się. 
zgłaszać do składu głównego do Bióra infor­
macyjnego. Cena exemplarza na pięknym pa­
p ierze złp. 18, na zwyczajnym złp .  12. —— 
Pozostała Fainilja po ś. p. Stanisławie Kościcl- 
skim  b. Naczelnym Aptekarzu b. wojska Pol­
skiego, wczoraj zm arłym , zaprasza łaskawych 
przyjació ł i znajomych na eJspoltacją iego zwłok 
jutro o godz: 4 po południu z domu N r 2238 
p rzy  ulicy' Nalewki, na smęlarz Powązkowski. 
—  W  drukarn i W róblew skiego  w W arszawie, 
w yszedł 1 poszył Hej części pism rozmaitych 
J .  B. R akow ieck iego , wydawcy Prawdy Rus- 
*kiej,  obcjmuiący w iadom ośbi d la  w szystkich  
Sianów p rzy d a tn e .  Oba pierwsze poszy ty czę­
ści 1 i 11/ znajduią się do nabycia w sklepie 
Ubogich, na rzecz Jnstytutu moralnie zanied: 
dziec i.—* Podpisana choruiąc przez kilka la t  
na S o lite ra ,  inaczej Tasiem cem  zwanego,który  
ustawicznie osłabieniem i mdłością mnie d r ę ­
czy ł;  próżno używałam pomocy różnych le k a ­

rzy  tak na prowincji iako też w Warszowic mie- 
szkaiącycb, żaden mimo wszelkie środki iakich 
używ ał,  dotkliwych mych cierpień ulżyć nie 
b y ł  wstanie. Nakoniec za radą wielu, udałam 
się do W . Joachima R a p p a p o r l  Medyka i A- 
kuszera na Nalewkach pod N r  2247 mieszka- 
iącego, który maiąc wzgląd na opłakany i nie­
szczęsny stan mój, n ie ty lko  że bezpłatnie mnie 
leczyć się podjął,  lecz ieczcze do własnego mie­
szkania aż do wy kurowania mnie przyią ł.  Ruro­
wanie to trw ało  przez 30 godzin, w przeciągu 
których wyszedł ze mnie nie czuiącej żadnej bo­
leści, Soliter żywy ze łbem, 20 łokci długości,  
który  się znajduie w spirytusie u tegoż Leka­
rza; poczcm, dzięki temu zacnemu Mężowi, czu- 
ię się zupełnie zdrową, a iako mały do wód mej 

'dozgonnej wdzięczności, poczytuię sobie za świę­
tą powinność składać ci czcigodny Mężu publi­
cznie szczere moie podziękowania, i zarazem o 
tej wiadomości pożytecznej donieść Sz: Publi­
czności. Anna N e u b la t t .—  Nakładem Księgar­
ni S. H. M er zb acha  przy ulicy Miodowej, w y­
szed ł 4ty  poszył ważnego d z ie ła ;  G ospodar­
stw o w ie jsk ie , obejm uiące w sobie w szystkie  
g a łę z ie  p rze m y s łu  ro ln iczego, le o ryczn o -p ra ­
k tyc zn ie  w y ło żo n e , p rze z  M ic h a ła  O czapow ­
skiego. Poszyt ten zawiera dalszy ciąg: O n a • 
w ozach zw ierzęcych , roślinnych  i  m inera lnych  
a mianowicie o przyrodzeniu, przysposobieniu, 
użyciu i skuteczności, d la  p o ży tku  p r a k ty c z ­
n y c h  gosp o d a rzy . P ienumerala na to dzieło 
prey jm uie  się ciągle w Warszawie we wszy­
stkich Księgarniach, na IG poszytów zł. 33, na 
8 poszytów zł.  18; na prowincji na wszystkich 
pocztamtach i stacjach pocztowych po zł. 30 i 
z ł .  20 bez żadnej opła ty  p o r to r j i .—  Znaczny 
transport Płótna webowego i kopowego w c a ­
łych  i pół sztukach, Chustek do nosa p łócien­
nych i stołowej Bielizny, nadszedł do handlu 
podpisanych 'i  spreedaią się po cenach s ta ły c h  
i fabrycznych z zaręczeniem, za samą przędzę 
lnianą i za wszelkie uszkodzenia w płótnach. 
Oprócz tego nadeszły także Półwigonie i Ba-
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i-c sedańskie na surdu ty  zimowe, Flanelle an­
gielskie b iałe i kolorowe szerokie na podszew­
ki,  Materje iecłwabne na kamizelki, Axamity 
•w różnych kolorach gładkie, Chustki fularowe 
ostindyjśkic do nosa, Chustki iedwabne czar­
n e  na szyie, Batyst, oraz Chustki batystowe 
i t. p. G rabow ski, Ja n iko w sk i i R yhow ski. —  
W c z o r a j  w teatrze Rozmaitości po K ucharkach , 
Oddano sprawiedliwość przywołaniem  JPabny 
Z a m eck ie j, przedstawiającej tym razem główną 
folg w tej Krotochwili.

Z  P etersburga  10/22 Paźdz: —  R eskrypt N. 
PANA datowany w C ieplicach  29 W rze :,  Na- 
sremn Jenerałowi piechoty, Jenerał-Adjutanto- 
« i Hrabi O sferman- T o łs to j:  „ Z  uczuciem g łę ­
bokiej czci dla wielkich czynów dokonanych 
przez wojsko Ruskie w wiekopomnej za ojczy- 
sng wojnie, będąc dziś obecnym założeniu po- 
ttinika, który wznosi N, Cesarz Jmć A u s tr j i ,  
w Uskutecznieniu wola ś. p. Cesarza F ranciszka. 
I ,  wojskom Ruskim, które dzia ła ły  w bitwie 
pod Kulmcui, IV1Y przenieśliśmy sio pamięcią w 
dzień znakomitego Kulińskiego boiu, kiedyście 
Wy, w chwili stanowczej dla sprawy całej Eu- 
ropy , oparłszy  się z małemi siłami liczniejsze­
mu nieprzyiacialowi, poprowadzili Rossjan do 
stanowczego boiu i własną krwią wskazaliście 
Mężnym pewną do zwycięstwa drogę. PodKul-  
®iem zyskaliście niezwiędłą sławę odważnego 
' ' ’odza, doskonale rozumieiącego ducha i serce 
tauskiego żołnierza. Pomnąc zawsze zasługi sła­
wnej wojny, stoczonej pod osobistem dowódz­
twem w Bogu spoczy waiąr.ego BR AT A Naszego i 
P o g n a ć  w tym uroczystym dniu uczció w oso- 

•6 waszej wszystkich b itnych woiowników ros­
y js k i e j  ormji, k tó rzy  czynami niezachwianego 
tt 'gztwa, uwięczyli bohaterską odwagę waszę 
ak świetnym wypadkiem, Najłaskawi mianuje­

my was kawalerem orderu S. Andrzeia Aposto- 
którego znaki p rzy  niniejszym przysyła jąc, 

taiemy wam na zawsze p rzychyln i ."  —  (Ró- 
nrez Jenerał  piechoty J o r m o ło w  otrzym ał przy  

podobnym Rr*krypeie O rder  S. A n d r z c in j . —*•

Mianowani KawalęramUord: S. A n n y  2 k it  w na­
grodę odznaczonej-gorliwością służby, bligiel- 
Adjut: J. C. M. Pułkownik gwar: G resser  l ,  i A- 
djutahci J. C.  W . W . X.  M I C H A Ł A  Kapitan gwa: 
Ś z ip o w  i Sztabs-Rotmistrz gwa: P o n ia f o lv s k i .  —  
W  skutek przedstawienia Óowodzcy oddzielne­
go Kaukazkiego korpusu, N. CESARZ Jmć, w 
d. 28 W rześnia raczy ł rozkazać :  uwolnionego 
w 1S34 r. dla niezdatności, żołnierza Nawagca- 
skiego pieszego p u łku  M aicw skiego , który b y ł  
zdegradowany z rangi Kapitana by łych  wojsk 
Polskich, z wyroku Najwyższego Sąda sejmo­
wego, za należenie do tajnych towarzystw, na ­
grodzić przy dymissji rangą U  klassy, ze wzglę­
du na Scioletnią pochwalną służbę i niejedno­
krotnie okazane męztwo przeciw gęralom. (T .P .)

N iem cy .—  R oLszyldow ie  wspólnie z kilku  in- 
tiemi domami handlowemi zawarli pożyczkę dla 
rządu Austrjackiego 200 miljonów z łp .  w obli- 
gach 3 procentowych. —  W  Pf'iednVu. odebra­
no wiadomość, że w A lb a n j i  zupełnie wojsko 
T ureckie przywróciło spokojność, i że ponawia 
się pogłoska, iż Sułtan  te ra s  wznowi woj*f s 
W ice  Królem Egiptu.

H is z p a n ja .—  Minister M e n d iza b a l  prócz 
swego wydziału, zastępuie i Ministra spraw za­
gran i: ,  pracuie on prawie bez spoczynku. Pa­
d a ł  proiekt znacznej oszczędności, co zostało 
przyigtem, nawet z wydatków przeznaczonych 
na dwór Królowej, wiele odjęto. —  Na pierwsze 
dyplomatyczne zgromadzenie d. 27 W rz e :  u P* 
M e n d iz a b a lla , z pełnomocników północnych 
dworów, p rz y b y ł  ty lko Pełnomocnik Cesarsko 
Rossyjski Baron F etkerzam b.

A n g l ja . —  Gazety ministerjalne Angiel: za- 
pewniaią, że za usiłowaniem P. M enchza.ba.ila 
spokojność w Wiszpanji będzie p rzyw róconą .—  
G dy  teraz w obec Królowej Angiek odbyła się 
uroczystość uniwersytecka w O3:forcie , przy  
wymienieniu nazwiska Xcia f f 'e l in g lo n a  i lego 
przyiaclół ,  wołano wiwat, a sykano p rzy  wzmian- 
cę iegs przeciwników. ,

F r a n c j a Nowe urządzona C enzura iuż za-
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kaza ł a  wiele pism szkodl iwych  społ eczeńs twu;  
t akże  i r yc iny  nie są wszystkie  dozwolone;  mię • 
dzy  nieini b y ł a  wyobrażająca minis t ra  T /er  s to­
jącego na ko lumn ie  na p lacu TVandorn.— N o ­
w ym  Pos ł em G reckim  w Pa ryżu  iest J en e r a ł  
K o le ti . —  F jesch i oświadcza,  że na swą ob ro ­
nę  t y lko  k i l ka  s ł ów przy toczy ;  twierdzi  o raz ,  
Se badania  wszystkich obwinionych o należenie  
do  iego sp r awy ,  iest  zupe łn i e  n i e p o t r z eb n e . —  
L ip iń s k i  ma z Szopenem  dawać koncei  ty w Pa-  
rySu w czasie tej  z imy,

P R Z Y I E C H A L 1  do W A R S Z A W Y .
T y mo f i e i o w  J e n e r a ł  Lejt :  z Ka l i sza ,  Be ke r  J a n  

Oby:  7. L u b o w n i ,  Bernard Frań:  Oby :  i Z i e l onka  
W ł a d y :  Oby:  z K r a k ow a ,  Ż u p a ńs k i  J an  Ob ywa :  z 
P o zn a ni a ,  S z l u bo w s k i  Anto:  Dzie:  z Ra d zy n ia .

D O N I E S I E N I A .
Nauczyc i e l  A N G I E L S K I E G O  i ę z y k a ,  n i e d awn o  

p r z y b y ł y  z  P e t er s bu rg a ,  zamyś l a  dawać  Lekcje .  
M i e s z k a ” pr z y  u l i cy  Mi odo we j  w d o t n u  Ko c h a no w­
s k i e g o  dawni ej  C h o d k i e w i c z a  na l in  p i ęt rze  od  
f ro ntu  na duże  sc ho dy .  T i n  B u l i .

P o t r z e b n y m  ies t  M Ł O D Z I E N I E C  niemniej'  i ak  
lat  I G  mai ący ,  do nauki  P R E S S E R S T  W A ( w D r u ­
k a r n i )  k or z y s tn i e  by  b y ł o  dla n i ego i zb y  p o s i a ­
da ł  i ę z y k  n i emi ec k i ,  ma i ący  c h ęć  umieszczania  s ię  
z g ł o s i ć  s i ę  z e c hc e  do Drukarni  J .  Gl iksbe r ga  p rz y  
ul icy  Pr z e i az d  po d  Nr 649.

Z a  pomierną cenę do sprzedania  p i ę k n y  5c io  l e ­
t n i ,  w i er z c ho w y ,  g n i ady  K O Ń ,  3 K O N I E  p o w o ­
z o w e  Ro s s yj s k ie ,  b ar d zo  m o c n e g o  s k ł a d u ,  W O Z  
i T R Z C I N A  do b u d ow y ,  tej os tatnie j  mo ż n a  d o ­
stać  duzemi  częśc iami  i ako  i w wie lki e j  mass ie .  
D o w i a d z i e ć  się można  przy ul i cy  Br ackie j  pod Nr  
15.39, w p od wó r z u  na prawo p i er w s ze  drzwi  na do le .

Do handlu S u k n a  i P łó c i e nc k  p o ł ą c z o n y m  
i  s k ł a de m g o to w y c h  K A M I Z E L E K ,  etc .  przy  ul i ­
cy  Mi odowej  p od  Nr 492,  n ad s z e d ł  z  t eraźni ej sze ­
go  Jarmarku L i p s k ie g o  ś w i eż y  t ransport  n a j n o w ­
szych  i nader g u st own yc h  K A M I Z E L E K  w s z t u -  
c z k ac h ,  mianowic ie :  p i k o w y c h  bi ał ych  i k o l o r o ­
w y c h ,  a t ła sowyc h  g ł a d k i c h  i w deseniach,  K R A ­
W A T E K  a t ł a s o w y c h  i wł os i an yc h ,  K O Ł N I E R Z Y ­
K Ó W  p łuc i enny ob,  P U Ł K  OS ZU L K O W , MAN-  
K I E T K O W ,  równi eż  g o t o w y c h  K O S Z U L  i GA ­
T E K  wr o zma i sy in  g a t u n k u  i rozmiarze ,  po cenie  
u mi ar kowanej  i s ta ł e j .  r

Wi a do mo  c zy ni ę ,  iż p rawni e  z a i ęt e  Ru ch o mo śc i  
i a ko  to: Kanapa ,  Krzes ł a ,  Fote l , .  S t o ł y ,  S to l i k i ,

K o m o d y ,  B i ó r k o ,  S za f y ,  Ł ó ż k a ,  L i ch t a r z e ,  Ze la-  
sl to,  Zegar ,  i t . p .  w W a r s z a w i e  przy  u l i cy  Jnflant-  
skiej  p o d  9088,  w dniu 23 P a ź d z i e r n i k a ^  L i s to ­
pada r. b.  o godz i ni e  11 z ra na pi z e z  pu b l iczną L i ­
cytacją sprz edane mi  z as ta ną . — Grzez Z a w a d z k i  K.

Z awi adami am interessow aną P u b l i c z n o ś ć ,  iż w 
dniu 23 P a ź d z i e r n i k ą / 4  L i s topada r. b.  c od z i e n ni e  
od g od z i ny  11 zaczynai ąc  K o n t y n u o w a ć  się b ędz i e  
Licytacja  Ruc ho mo śc i ,  a mianowic ie  P ł ó t n a  i Ma-  
terji,  p rzy  u l i cy  Pięknej  pod Nr 1713 Lit:  A.

E d w a r d  A l a / j .  u1 siei K.  T .  C.  W . M .
S k ł a d  J ns t r u r ne n l ów  F i z y c z n y c h  i O p t y c z n y c h  

p o d  f i r m ą  S.  B e r g m a n n a  przy  rogu ul icy M i o d o ­
wej ,  poleca się ł a sk a we j  Pub l i c z no ś c i  no wy m na-  
d es z ł y i n  t ransportem Rei scejgów bardzo  akuratnie  
i  pracowici e  w y r o b io n y ,  h, w p u d e ł k a c h  o z d o bn i e  
opra wi on yc h ,  za cenę  stałą od złj> 1 2  do 80 ,  n i e ­
mniej  M i k r o s k o p ó w  dużych  dla badaczow natury  
i  b otan i ków,  Koinpasow s z k o l n y c h ,  L u p o w  p o ­
d wó jny ch  i potr ójnych ,  oraz Ł o k c i  sk ł adanych  b u k ­
s z pa n ow y c h  miary po l skie j ,  paryz:  1 r en l andzki ej ,  
S t h e t o s k o p ó w ,  ws z ys t k o  b ęd z i e  się sprzedawać  za 
b ardzo  umi ar ko wa ną  cenę .

K t o b y  miał  do wy po ż y c z e ni a  ma ł y  K A P 1 T A L I K  
do 4  900 zł :  w y n o s z ą c y ,  na pierwszą h y po te k ę  d o ­
mu tu w W a r s z aw i e ,  raczy zos tawi ć  swój  adres w 
Bjórze Jnfor inacyjnem na Krak:  Przed:  Nr 415.

Są do sprzedania  4 Ma gl e  w  dobrym-  
stanie ,  wraz 7. na l eżącemi  do tychże  re­
k w iz y t a mi  ręko to: S t o ł a m i ,  S t o ł k a m i ,  
i i nnemi .  Zycz.ący t ako w e  nabyć  ra­
czy  się z g ł o s i ć  do domu Mar c i nkane k  

p r z y  u l i cy  P iekarskie j  pod  Nr  12S.
J u t r o  u R o g a s k i r g o  p r z y  u l i c y  D ł u g i e j  N r  550,  

Ś N I A D A N I E :  Gęś  z rożna z J a b ł k a: ,  Kuropatwy  z 
r ożna  z s a ł a : ,  P o lę dwic a  z rożna z s er d e l a : ,  Po tr a ­
w a  z k a p ł o n a  z  ry ż e m,  Cynadry  w o ł o : ,  K ot l e t y  
skopo:  z g t a s n ,  Zupa  groch o.- z w ę d z o n k ą ,  R o s o ł .  
K O L A C J A :  Kalaf jory z mas ł em,  Roz br at e l  wiedeii:  
Pi e c z e ń  huzarska i i nne  P o t r a w y .  ,

D z i ś  w Kawiarni  Li terackiej  p rzy  ul icy P o ­
dwal e  Nr 532,  na pierwszem p i ę t r z e ,  da się. s ł y s ze ć  
na Skrzypcach  i e d yn a s t o ł e t n i  A u g u s t  S z e m m c l .  
Zac zn ie  s i ę  o g o d z i n i e  6fej .

D z i ś  o 7mej  wieczorem,  Śpi ewak S z w a j c e r, 
śpiewać będz ie  w K a wiarni  Nr 1310 na N o w y m  ś wuc ie .

D z i ś  rano z imna stop: 1. Wc z o r a j  w połu:  c i e p ł a 2.
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  Jutro  2 /Weżćn . W z n o ­

wi ona  Kom: A to p o d  k i m  d u l k i  k o p i e  s a m  w nie  n p a * 
d a .  B o k o ł k  Z u z i .


